
U. 12. Marca. —- R o k  1835 
Czwartek.

Księgarnia Aug. Em. G liksbefga  przy ulicy 
Miodowej pod filarami, znowu odebrała W iz e ­
runek JO. Feldmarszałka Xcia W arszaw skiego-  
Dzieło Krigieda. Nabyć można eXem: za zł. 10. 
— Kommissja Rząd: Spraw W .  D. i O. P. wy- 
iednała, tudzież przyznała listy wynalazku, o- 
raz patenta swobody: a )  Listy wynal: P. W i l ­
helmowi H ’arnk

Jutro, S. Nicetor. 
v. r. I szy Marca.

ce na A apparajy podróżne do 
przyrządzania kawy lub herbaty ,  na lat 3, na 
całe Król: Polskie. P. Winceftteinu G otlieb  na 
wyrabianie świec woskowo-rfłbrotowych, sposo­
bem iemn właściwym na la t 5 , na całe Króle­
stwo. b j  Patenta swobo: Karolowi U rlich  na 
Wyłączne w Król: Pol: wyrabianie łużek  ela­
stycznych z ruchomym podgłówkiem i własci- 
weni wewnętrznem urządzeniem na la t 2. P. 
Fryderykowi K istcr , na zaprowadzenie i wy­
rabianie kapeluszy męzkich, na sprężynach sk ła­
danych, sposobem przez P. Gibus wynalezionym 
i patentowanym w Paryżu, na lat 3, na całe 
Królestwo. ■— Kommissja Rząd: Sprawiedliwości 
rozporządziła, ogłoszenie Konkursu na urząd 
Komornika pow: P rzasnyskiego , i na Komor­
nika pow: K onińskiego• —  Dziecko, ktorego de­
dykacją, raczył przyiąć J W . Teodor E ngel Rze­
czywisty Radca stanu, Senator i Członek Ra­
dy Państwa, pod ty tu łem : ,,Chemische analyse 
der Heilquellen-bei Busko“  przez Dokt: Teo­
dora H ejnrichą , Professora chemji agro: wyda- 
“e, wyszło z druku i iest do nabycia w apte­
ce Autora w domu W . Pctyskusa N r  473 ulica 
Senatorska..— Panna J. J...n wygrane zł. 3 gr. 
22, od Pana R  go, p rzesłała  wczoraj Re­
dakcji Kurjera dla pogorzelców O patow a. ~~ 
(Art. nad.) W  W arszawie i na prowincji Pa- 
nówie powszechnie narzekaią, ze największa iest 
trudność o wiernych, trzeźwych i do domu p rzy­
wiązanych ofRcjalistów i służących. Panowie 
setni temu są winni, bo ieżeli istotnie tak iest,

dla czego nie inne ink pochwalne tylko wyda- 
ią świadectwa? Przez to nie tylkt^ zwodzą i 
szkodzą innym, ale nawet potwierdzała służą­
cych w złych nałogach, bo iakże siu maią po­
prawić, kiedy pewni są, ze, przy opuszczeniu 
s łużby  odbiorą dobre świadectwo, i za takimi z 
łatwością inną znajdę służbę. Na usprawiedli­
wienie lakowego postępowania są Panowie, -któ­
rz y  przenoszą niewiernemu oficjaliście lub, pi­
jakowi służącemu wydawać pochwalne świade­
ctwa, iak wystawić się na to, zęby im szko­
dził, obgadywał dom a nawet denuncjował. Te 
pi^y padki zdarzy ły  sic istotnie w czasie osta­
tnich zaburzeń naszych. Lecz teraz podobna 
obawa nie powinna mieć miejsca, gdyby nayve  ̂
denuncjacja iaka zaszła od strony służącego, 
tak  łatwo niezuajdzie wiary, iak kiedy w mej 
upatrywano tlowotl p a t ry o ty z mli i miano za 
zdrajców i .n ieprzychylnych sprawie rewolucyj­
nej wszystkich pragnących porządku i spokoj- 
ności. Jeżeli więc Panowie chcą, aby trudność 
odobrych officjalistów i służących ustała lub 
przynajmniej zmniejszyła s ię ,  niech wydaną 
odtąd , rzetelne świadectwa, a na resztę Rząd 
znajdzie sposób. —  S  z ia j der- Franciszek rodem 
z M ogaw ji, Buchalter Fabryki porteru, la t  3 ł  
maiący, onegdaj wystrzałem z fuzji dubeltów­
ki, życie sobie odebrał. Tegoż dnia Józef W y  W j a t  
wyrobnik, lat 60 maiący, przechodząc ulicą,- padł 
i życie postradał.—  W czoraj w Resursie Ku­
pieckiej znajdowałosię przeszło 600 osób, Człon­
ków tej resursy i ich rodzin. Zabawa tego wie­
czora by ła  urozmaiconą; grano sextrt  M a jzc-  
dera  dzieło 5 0 ,  Mechanik M olduano  przed­
stawił kilka ciekawszych z sztuk swoich, aA- 
matorowie przedstawili na pięknie urządzonym 
małym teatrzyku, Komedją D w ie taiem nice, 

~w iezyku francuzkim.—  Doktor Kesewetter w 
sali Redutowej w przyszłą Sobobe o godzinie I
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wieczorem, deklamować będzie w lężyku nie­
mieckim wy iaŁki z dzie ł  G etcgo, S zy le ra , S ie- 
g la  etc. Biletów wcześnie można nabyć w mie­
szkaniu lego A rtysty ,  w hotelu Drezdeńskim, 
po zł. 6 -gir. 2 0 .—■ W czoraj w teatrze Rozmai­
tości po 3ciem wybornem przedstawieniu ko- 
medji W iec zn ie , przywołani wszyscy Artyści.-
—  Znaczny, transport chustek lnianych, tuzin 
od zł. 2 (i do zł.  84, nadszedł do handlu pod­
pisanych przy  ulicy Miodowej N r  .481, obok 
filarów, gdzie niemniej znajdują się znaczne i 
świeże zapasy P łó tn a  wekowego  od z ł .  117 
do zł.  090, kopowego od zł.  84 do zł.  1G2. 
H ollanders kiego  od zł .  I9S do zł.  561. Za 
dobroć gatunku, a szczególniej ^co iest najwa­
żniejsze żc tak płótna inko tez i chustki nic- 
zawieraią w sobie najmniejszej części baw ełny, 
każilemu kupuiącemu zaręczamy, ocenach zaś 
nader  niskich i stałych, podług fabrycznych 
ustanowionych, ła tw o się przekouhć można w 
naszym składzie, gdzie dlu wiadomości publi: 
znajduje siędabella numerów iccn płócien w y­
wieszona. G rabow ski, J a n iko w sk i i  B yko w sk i.
—  W ydane dotąd dry  zeszyły M u zeu m  dom o­
wego, zadosyć czynią przyrzeczeniom objętym 
w prospekcie i zadowalani, czytelników. Znaj- 
ćluią się w nich p iękne ryciny wyobrażające 
miasto P rezL nrg , fortecę K en ig ste jn , pałac Xia- 
żąt L o la ry n g j i  w N ansy , groby Królów A rra -  
g o n ji,  śmierć Kamoe.nsa, Dziecię i ubogiego 
ptaka Dzioberozca z podwójnym dziobem, Man- 
cenillg Drzewo zawieraiace .w sobie nnjiado-. 
wilszą truciznę. Aparat fanlasmagorji, i Zwier­
ciadło palace. W ar tykułach  objaśniających te 
ryciny ,  W ydawca nie p rzesta ł  na prostem tłó- 
inaczeniu, ale ie pomnożył nowemi poszukiwa­
niami. Kronika Litera tury , ciągle w Muzeum 
Domowem umieszczona, obejinuie wiadomość o 
dziełach polskich wydanych w zeszłym roku, i 
oprócz lego obszerniejsze a r tyku ły  literackie 
o d z ie ła c h : B a d y  d la  m a tek  przez Doktora 
Malcza : B y s  k ró tk i h is lo r ji  lu d u  żydowskiego', 
Eąwice, powieść oryginalna z czasów naszych.

Przez załączenie K roniki,  Wydawca Muzeum 
zastępuie chociaż w części b rak  tak pożądane­
go pisma w ięzyku  naszym, jakiem byłaby Ga­
zeta literacka. W  ogólności zgadzaią się wszy- 
scy, że,dobry smak i połączenie użytku z przy­
jemnością znamionuie to pismo, a ieżeli Autor 
z równą usilnością wydawać ie bodzie, to wkrótce 
M uzeum domowe, zalecaiące się przy tein tan- 
nością, (bo ty lko złp. 1S w Warszawie, a złp, 
24 na prowincji koszluie), upowszechni się vre 
wszystkich domach lubiących poświęcić chwilę 
wolną, i szczupły wydatek na czytanie dzieł 
przyiemnych i pożytecznych.

Z  P etersburga  dnia 14 (27) Lutego.— Przez 
rozkaz dzienny Cesarski,  przeznaczony został 
Członek rady woiennej, Jenerał-piechoty, Je- 
lierał-adjutaut C hrapow icki 1, Inspektorem fa­
b r y k  broni Sestroreckiej, Tulskiej iJźewskiej, 
z pozostaniem w stopniach Jenernł-adjutanta i 
Członka rady. —  O trzym ał  urlop, Naczelnik 2 
lekkiej gwardji iazdy, Jenerał-porucznik lino- 
r in g  2, ża granice, do czasu wyzdrowienia.-* 
Liczący się w wojsku Podpułkownik Póhoshi, 
mianowany pomocnikiem Dyrektora Lazaretów 
czynnej armji.

Z  K rakow a. — Senat Krakowski postanowił, 
iż w tej krainie ma trwać żałoba przez 4 ty­
godnie po zgonie N. Cesarza Franciszka Igo*

F ra n c ja .—  Dnia 1 Października r. z. skłą* 
dała się cała liczba członków legji honorowe] 
z 50,008, to iest Kawalerów Wielkiego' krzy­
ża 1.Q4, W ielk ich 'u rzędn ików  204, K a >nan do- 
rów 827, Urzędników 4555, a 44/218 Kawa­
lerów, z ty ch wszystkich członków pobiera pen­
sje osób 20,363, Summa wypłacona w *• 
za k rzyże Legji honoro:, wynosiła 8,1/4,00 
franków. W e d łu g  ustawy wydanej d. 21 Kwie. 
1832 r .,  ma być rozdanych na przyszłość w cza- 
sie pokoiu, tyle krzyżów lego orderu, ile wy* 
nosi 3 część wymarłych członków.—  Gwar ja 
municypalna Paryzka piesza ma być teraz wziu® 
cniona o 200 ludzi,  podzielona zostanie na . _ 
kompanje, każdy żołnierz wslępuiący do tej
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gwartlji ma naleć najmniej lat _23 i poprzednio 
musiał być przynajmniej przez 2 lata w woj­
sku liujowem, —  Mówią ze syn dla i 'sza lka izultct 
będący w sztabie głównym, podał się do dymisji*

' Turcja.—- Znowu słychać, że odwleka się
poiednauie Sułtana z W ice .Królem Egiptu, gdyż 
wojska tureckie o trzym ały * rozkaz spieszenia 
do A'zji, a Wice Król nie odsyła haraczu. —  Nie- 
potwierdza się wieść o pożarze w Adryanopolzu  

Anglja .—  Donoszą z Londynu d. 23 z. ni. 
że ciągle odbywaią się posiedzenia Jzby n iż­
szej, na których przedstawiała x-ożne proiekta 
do ustaw praWny ch tyczące s ię jr land j i ,  Kościo­
ła Szkockiego, różnych zmian duchownych i
względem Dysydentów. Arcybiskup R anter» •
bury obarczony został' smutkiem, przez zgon 
swoiej córh- Ledy Bomon, która umarła na wy­
spach Hieryjskich . —  Jzba niższa postanowiła po 

i 23cim z.tn. nie przyjmować petycji tyczących 
się prywatnych interessów, przeto żaden pro- 
iekt prywatny nie będzie czytany do d. 13 b. 
ni., gdzie pierwsze czytanie nastąpi, iako te^ 
do d. 22 Czerwca r .  b. nie przyjmie żadnego 
wniosku względem pomienionych projektów.—  
Powietrze które by ło  ciągle mgliste i niezdro­
we w Apglj.i, znacznie s i ę  polepszyło w końcu 
«. t n . —  W  izbie niższej ieszcze nie uskutecznio­
no wetowania na całkowity adres do‘ Króla, 
z tego powodu w giełdzie spadły papiery i za­
brakło gotov. ych p ien iędzy .— Jednemu z Ban­
kierów .londyńskich  skradziono brylanty waC- 

, taści 210,000 złp.
Szwajcarją .— Rząd kantonu Sgo Galla  przed­

sięwziął środki przeciw Sektarzom zwanym Po- 
Wtórnie chrzczeni, uwięziwszy kilku z nieb, kt(>- 
rjch później odesłano do miejsca ich urodzę* 
dzenia, gdyż ci Sektarze byli aiespokojaeini 
w tym kantonie.

Róuttmi.oici.: Anna Terlecka z domti JSchuglht 
ffialżor.ka doktora medycyny, znana w litera­
ckim święcie pod imieniem: Anny' z Krakowa, 
b<tz wątpienia iedua z najlepszych legoczesnycb 
poętek naszych, umarła w Krakowie w fw®c-

szłym miesiącu w kwiecie wieku, zostawiwszy 
po sobie pamięć cnót i żal powszechny. Zosta­
wiła liczny zbiór poezji swoich, Które ,bąc W 
ręk u  małżonka, bać w rę k u ie j  przyiaćioł znaj- 
duią się, i iest wszelka nadzieia, że wkrótce 
na iaw wydane będą. Celnie między nicnii po­
emat Tray j'zy A n io ła .  —  Kolosalne statuy mar­
murowe : Chrystus i Apostołowie, dłuta lo r -  
waldsena  dla Kopenhagi, zostały ukończone i 
największe odbiernią pochwały. Szczególnie za­
chwyca błoga godność w obliczu Zbawiciela. 
Równie także bliskim iest ukończenia tegoż ar­
tysty pomnik dla Gultcńberga, przeznaczony 
dla Moguncji. —  Dzienniki Paryzkie chwalą mo­
cno, i za arcydzieło maią, graną na tentize 
W odewilów  w Paryżu nową sztukę Melleoilla. 
ze śpiewami w 2eh aktach, pod nazwą: „O na 
dostała pomieszania zmysłów.“ —  Apostoł St. 
Symonistów B arolt,  który na wschodzie matki 
szukał,  wrócił z niczem do Paryża. —  M iodnej 
włości Angielskiej znajduio się podeszła nie­
wiasta, wyobrażaiąca sobie, źe iest starą ku ią .
“W  koszu od biciizny z r o b i w s z y  sobie gniazdo, 
większą część dnia siedzi cierpliwie na .ocn se­
rach holenderskich i wszystkich zapewnia, we 
najdalej w 7miu tygodniach wysiedzi młode 
kurczęta. —  Jeden z nowszych podróżników o- 
pisuie, że na wyspie Unamara, kobiety za 
monetę obiegową uchodzą. Geny przy ku pum 
lub sprzedaży uiszczane bywaią kobietami i 
daią iednę, dwie lub trzy  kobiet,  podług war­
tości towaru. Ale punieważ niewiasty w tym 
kraiu są nader chytre i lubiące oszukiwać, w ięc 
nabywca dostaie często fałszywą monetę. (R. L ,)

U rzą d  M u n ic y p a ln y  IH■ S. f V a r s z u u y .  N a  s p r z e ­
d a ż  do* r o z b i o r u  d o u i u  f r o n t o w e g o  Nr S44> przy u- 
l i c y  O g r o d o w e j  p o ł o ż o n e g o ,  g r o ż ą c e g o  n i e b e z p i e ­
c z e ń s t w e m  z a w a l e n i a  s i ę  o d b ę d z i e  s i e  l i c y t a c j a  g ł o ­
ś n a  i n  p l u s  o d  k w o t y  z ł :  5 0  <1. 1 /1 3  b .  m .  o g o ­
d z i n i e  11 p r z e d  p o ł u d n i e m  w K a n c e l l a r j i  I v u mi ms -  
s a r z a  A d m i n i s t r a c y j n e g o  c y r k u ł ó w  7 i S d o d t t o r e )  
p r z y s t ę p u i ą c y  z ł o ż y  v a d j u i n  w  i l o ś c i  z ł p .  20 .  l i i i*-  

w j tr K oiuiiń&sniM
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n-e b y ć  m o g q .  Re f e rend ar z ;  S t a n u  P r e z y d e n t  .7. Ł a -  
t z e z t ń s k i .  Z a  S e k r e t a r z a  J c i i e r a l n c g b  B a g i ń s k i .

'  P ł l Z ^ K C H A L l  do  W A R S Z A W  Y.
L e d ó c h o w  s k i  J ó z : H r a :  z  K.onStaiv1--yn$»tva? Z a ł u ­

s k i  L ń d :  Hra:  z K a ł u s z y n a ,  J ó z e f o w i c z  J g n :  R a d -  
ca Dyrs  G ł ó w :  T o  w:  K r e d :  z  P ł o c k a ,  B o b k o w s k i  
W o i :  D z i e s  z  L u b l i n a ,  D o b c h  Ant :  l>b: z K r z e ś l i u a .  

D O N I E S I E N I A .
Br a c i a  C o p f f ,  z a w i a d a m i a j ą  o s o b y  i n t e r e s s o w a -  

n e ,  i ż  p r z y j m u l ą  do.  p r z e k ł a d a n i a  z  j ę z y k a  R u s s y j -  
ski ’e g o  n a  P o l s k i ,  i  p r z e c i w n i e  ws z e l s .k i ę  p r o ś b y ;  
r a d i o ,  p r z e k ł a d a j ą  w  t y c h ż e  i ^ z y k a c h  w s z e l k i e  p i ­
s m a  i d r u k i ,  jak. n i e m n i e j  k o n t r a k t y  i. l i s t y  p r y ­
w a t n e ,  p r z y t e i n  y i r z y j m u i ą  do  w z o r o w e g o  kal l i g l -a-  
f i c z n o g o  p r z e p i s y w a n i a  w s z e l k i e  r a c h u n k i  i o l c z o -  i 
t y  r o s s y j s k i e ,  w  k o ń c u  w y r o k i  s ą d o w e  i  i n n c a k l a - ,  
o r a z  r e k o p i s i n a  P o l s k i e  i R u s s y j s k i e ^  w i a d o m o ś ć  
p o d " H r  10 ,  u l i c a  S t o  J a ń s k a ,  p i ę t r o  3 c i e .

W  d n i u  16  SI arc a r.  b .  o g p d z i n i e  l i t e j  z r a n a ,  
s p r z e d a n ą  b ę d z i e  w  S k ł a d z i e  R z ą d o w o - G ó i  n i c z y m,  
p r z e z e  p u b l i c z n ą  L i c y t a c j ą  z n a c z n a  i l ą ś ć  M a t e f j a ł u  
d r z e w n e g o  i  g w o ź d z i  z e b r h n y c h  z p a k  w  k t ó r y c h  
B l a c h a  c y n k o w a  d o  s k ł a d u  p r z y w i e z i o n ą  b y ł a .  
M a t e r j a ł  ' e n  na  d z i e d z i ń c u  K o m o r y  K o n s u m o w p  
S k ł a d o w e j  z ł o ż o n y ,  k a ż d e g o  c z a s u  o b e j r z a n y  b y ć  
m o ż e .  W i a d o m o ś ć  z a ś  o w a r u n k a c h  L i c y t a c y j n y c h  
w S k ł a d z i e  R z . ą d o u o - G ó r n i c z y m  u d z i e l a n ą  b ę d z i e .

W i a d o m o  c z y n i ę ,  i ż  D o c h o d y  N i e r u c h o m o ś c i  1u  
w  W a r s z a w i e  p r z y ' u l i c y  P r o s t e j  p o d  N r  1 1 70  p o ­
ł o ż o n e j ,  w r a z  z  O g r o d e m  w c z ę ś c i  f r u k t o w y m  a w 
c z y ś c i  w a r z y w n y m ,  p r z e z e i n n i e  K o m o r n i k a ,  na g r u n ­
cie  t e j ż e  n i e r u c h o m o ś c i ;  w  d n i u  31 S l a r c a  r.  b.  o  
g o d z i n i e t . i  l  z  r a n a  na l a t  2 ,  w d z i e r ż a w ę  p o c z y n a ­
jąc o d  W i e l k i e j  N o c y  183{j r .  d o  t e g o ż  c z a s u  1837  
p r z e z  p u b l i c z n ą  ' L i c y t a c j ą  w y p u s z c z o n y m  z o s t a n i e .  

. -L i cy t ac j a  r o s p o c z n i c  s i ę  o d  s u m m y  z ł p :  - 0 0 ,  k a ­
ż d y  p r z v s t e p u i a c y  d o  t y c h ż e ,  o b o w i ą z a n y  z ł o ż y ć  
V a d j u m  z ł p :  100 .  W a r u n k i ,  d z i e r ż a w y  k a ż d e g o  
c z a s u  w , m i e s z k a n i u  p o d p i s a n e g o  p r z y '  u l i c y  S t o  
J e r s k i e j  p u d  N r  1 7 7 2 ,  p r z e j r z e ć  i n o z na .

i  G r z e g o r z  Z . i ' t v a d z k i  K .  X .  6 .  W .  M .
P o n i e w a ż  b a n d l u i ą c y  Ż e l a z e m ,  z a k u p u i ą c  o n e  z  

o b c y c h  f a b r y k  rnaią z w y c z a j  d l a  p r ę d s z e g o  o d b y ­
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